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W  d n iu  1 8 1 . b .r . m in ę ło  5 la t o d  n a ­

m ię tn e j c h w ili , k ie d y  w o jsk a p o lsk ie  z a -  

ę jły  P o m o rz e !

M ias to T o ru ń , ja k o  s ie d z ib a W o je ­

w ó d z tw a —  u rz ą d z iło u ro cz y s ty  o b c h ó d  

te j w ie k o p o m n e j ro c z n ic y . O b c h ó d te n  

b y ł o lb rzy m ią m a n ife s ta c ją Z iem i P o ­

m o rsk ie j d la  M a c ie rz y  P o lsk ie j.

C a łe m ia s to  z p re z y d e n tem  p  B o lte m  

n a c ze le , w ita ło ja k p rz e d p ię c iu la ty ,  

m a sz e ru ją ce  p rz e z c e n tru m  m ia sta  w o j­

sk a g a rn izo n u  to ru ń sk ie g o . N a s ta ro ż y ­

tn y m  w sp a n ia le u d e k o ro w a n y m  ry n k u , 

w  szy k u  b o jo w y m  u s ta w iło s ię w o jsk o  

i o d d z ia ły  m a ry n a rk i, a  ty s ią cz n e  t łu m y  

z a le g ły  c a ły  ry n e k  i p rz y le g łe  u lic e . H o ­

n o ro w e m ie jsc e z a ję li p rz e d s ta w ic ie le  

w ła d z p a ń stw o w y ch W o je w ó d z tw a P o ­

m o rsk ie g o , g e n e ra lic ja z g e n e ra łem  H u -  

b isz tą  i S k ie rsk im  n a  c z e le , p rz e d s ta w i ­

c ie le sa m o rz ą d u  w o jew ó d z k ieg o i m ie j­

sk ieg o , m ięd z y in n y m i b . m in is te r d r . 

W y b ic k i, d r . D a n d e lsk i, d r . S te in b o rn , 

d r . T e m p sk i o ra z d e leg a c je w sz y s tk ic h  

in s ty tu cy j i k o rp o ra c y j. W  c h w ili , k ie d y  

s ię z ja w ił n a b a lk o n ie s ta ro ż y tn e g o  ra ­

tu sz a re p re ze n ta n t rz ą d u , W o je w o d a  P o  

m o rsk i d r . W a c h o w ia k , w o jsk o w a  o rk ie ­

s tra o d e g ra ła h y m n n a ro d o w y , p jo C z e m  

p . W o je w o d a w y g ło s ił n a s tęp u ją c e p rz e ­

m ó w ie n ie :

, ,P ię ć la t m ija , k ie d y  w k ro c zy ły n a  

P o m o rz e w o jsk a  p o lsk ie , z a jm u ją c  p rz y ­

z n a n ą w  T rak ta c ie W e rsa lsk im  o d w ie c z  

n ie p o lsk ą Z iem ię P o m o rsk ą . S ta ło s ię  

z a d o ść h is to ry c z n e j sp raw ie d liw o śc i, k tó  

ra  p rz e k o n a ła  b u tę  i p y c h ę  i p rz y w ró c iła  

w o ln o ść ro z d a rte m u p rz e z trz y  ro z b io ry  

n a ro d o w i p o lsk ie m u .

P o p rz ez m o rze  k rw i, p rz e la n e j w  w o j  

n ie św ia to w e j z iśc iły  s ię m a rze n ia ty lu  

p o k o le ń , k tó re O jc z y ź n ie w szy s tk o n io ­

s ły  w  o fie rze : ż y c ie , sz cz ę śc ie i m ie n ie .

O p a trz n o ść n a sz em u p o k o le n iu p o ­

z w o liła d o c z e k a ć s ię z m a rtw y c h w sta n ia  

O jc z y zn y , z a ś  n a s  tu  n a  P o m o rzu  u c zy n i  

ła . s traż n ik am i n a jc en n ie jsz e g o sk a rb u  

p o lsk ie j k o ro n y  “  m o rza .

Z ie m ia P o m o rsk a , to  p łu c a 3 0 -m iljo -  

n o w e g o n a ro d u , to  d ro g a d o  p o tę g i m o ­

c a rs tw o w e j, g w a ra n c ja n ie p o d le g łe g o  

n a ro d u .

I d la te g o św ię c im y u ro c z y sto ść d z i-  

s ie jsz n a ró w n i z in n y m i n a ro d o w em i  

św ię ta m i. Ś w ię c im y ją  m y , P o m o rz a n ie ,  

ja k i c i, k tó ry c h R zp lita s taw a ła n a  s tra ­

ż y B a łty k u :

T o  św ię to  n ie c h  n ie  b ę d z ie p u s tą  ty l­

k o fo rm ą . N ie c h o n o w ry je w  d u sz a ch  

n a sz y c h  p ro m ie n ie m e m e n to , ż e b e z d o ­

s tę p u  d o  m o rz a n ie  b y ło b y  n ie z a le ż n o śc i  

g o sp o d a rc ze j, a te m sa m e m  p o lity c z n e j  

n a ro d u  p o lsk ie g o . Z a led w ie m in ę ło  5  la t  

o d  p o d p isa n ia T ra k ta tu W e rsa lsk ie g o , 

a w ró g  m ie n ia i k rw i p o lsk ie j ż ą d n y ,  

n ie n a w iśc ią z ie jąc y , c h c ia łb y  u sz c z u p lić

Ml polor szoitclo 
w Solnt-lm

Z  T o k io  d o n o sz ą , ż e  w sk u tek  w ie lk ie ­

g o  p o ż a ru  z o s ta ł z u p e łn ie  z n isz cz o n y  sz p i  

ta l w  S a in t-L u z . 3 0 0  c h o ry c h  m ię d z y  ty ­

m i w ie lu c u d z o z ie m c ó w  z d o ła n o u ra to ­

w a ć , n ie w iad o m o je d n a k , i le o fia r p io -  

z o s ta ło  w  p ło n ą cy m  g m a c h u .

n ie p rz e d aw n io n e p ra w a  n a ro d u  p o lsk ie ­

g o  d o m o rz a , c h c ia łb y  w y k rę tn ą d y p lo ­

m a c ją  u n ic e s tw ić  p ra w o  P o lsk i d o  ż y c ia  

i ro z w o ju .

C h lu b ą n a ro d u  n a sze g o  w  h is to r ji b y  

ło u sz a n o w a n ie u m ó w  i trak ta tó w . T e j  

sp u śc iz n ie P o lsk a s ię n ie sp rz e n ie ­

w ie rz y .
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Dookoła konferencji w Finlandji
H E L S IN G F O R S , 1 8 . 1 . (P A T )

P ra sa f in la n d z k a p o w ita ła k o n fe ren ­

c ję n a o g ó ł p rz y ch y ln ie , p o d k reś la ją c  

w sp ó ln o ść in te re só w ' w r w -ie lu d z ied z i­

n a c h  p o m ięd z y  P o lsk ą a p a ń s tw a m i b a ł  

ty c k iem i a F in la n d ją . P ra sa  p o d k re ś la  

sz c z e g ó ln ie z n a c z e n ie  k o n w e n c ji w  sp ra ­

w ie a rb itraż u o ra z z a ję c ie w sp ó ln e g o  

s ta n o w isk a  w  s to su n k u d o n ie k tó ry c h  

p ro b je m ó w ’- , p o ru szo n y c h  p rz e z L ig ę N a ­

ro d ó w , a m ia n o w ic ie g w a ran c ji b e z p ie ­

c z e ń s tw a i ro z b ro je n ia . D z ie n n ik i z a ­

s trze g a ją  s ię je d n ak  p rz ec iw k o  ja k ie m u ­

Z konferencji ministrów spraw 
zagranicznych w Finlandii.

H E L S IN G F O R S , 1 8 . 1 . (P A T )

K o n fe re n c ja m in is tró w  sp ra w  z a g ra ­

n ic z n y c h  P o lsk i, F in lan d ji, Ł o tw y  i E s to  

n ji z a k o ń c z y ła w  d n iu  d z is ie jsz y m  sw e  

n a ro d y , k tó re b y ły  u trz y m a n e w  g ra n i­

c a c h , p ro p o n o w a n y c h p rz e z rz ąd f in ­

la n d zk i. N a k o n fe re n c ji o s iąg n ię to p o ro  

z u m ie n ie w e w szy s tk ic h o m a w ia n y ch  

k w e s tja c h . W  z w ią z k u z d z ia ła ln o śc ią  

L ig i N a ro d ó w 7 , w  d z ie d z in ie re a liz ac ji  

sy s te m u a rb itra żo w e g o , g w a ra n c ji i o -  

g ra n ic ze n . z b ro je ń , n a  k tó re  z g o d z iło  s ię  

p ią te z g ro m a d z e n ie L ig i, k o n fe ren c ja  

u c h w a liła  c o  n a s tęp u je : W  c e lu  o s iąg ­

n ię c ia k o n k re tn y c h w y n ik ó w , d z ię k i k tó  

ry m  m o ż n a b y  u z y sk a ć  d o s ta te c zn e  g w a ­

ra n c je  d la w szy s tk ic h  p a ń s tw , a p o n a d ­

to  w o b e c  fa k tu , ż e w sp o m n ia n e z g ro m a ­

d z e n ie L ig i N a ro d ó w  p rz y ję ło re z o lu c ję  

p ro p o n u jąc ą z w o łan ie p o w sz ec h n e j k o n  

fe re n c ji d la ro z p a trz en ia k w e s tji ro z b ro  

je n ia , k o n fe re n c ja u z n a je z a p o ż ą d a n ą  

w sp ó łp ra cę c z te re c h m in is tró w 7 sp raw

D E P E S Z E .
P A R Y Ż , 1 8 . 1 . (P A T )

„ P e tit P a ris ie n “ d o n o s i z  N o w e g o  Jo r  

k u  ż e z m a rł ta m  f in an s is ta  D a n ie l R e id  

k ró l c y n o w y .

P A R Y Ż , 1 8 . 1 . (P A T )

„ Q u o itid ie n “ d o n o s i z  D ijo n , ż e  ta m te j  

sz y  p o c iąg  lo k a ln y  w p a d ł d o  rz e k i A lb a -  

n e , p rz y c ze m  m ia ło  z g in ą ć  p ię ć o só b  a  3  

z o s ta ły  ra n n e .

P A R Y Ż , 1 8 . 1 . (P A T )

F re n d e lsb u rg , k tó ry m ia ł u d a ć s ię  

d o  B e rlin a , a ll^  u z y sk a ć in s tru k c je , o -  

trz y m a ł o d  rz ąd u  R z e szy  te le g ra m  w z y ­

w a jąc y  g o  d o  p o z o s tan ia  w  P a ry żu , g d y ż  

F ra n c ja  m o g ła b y  je g o  p o d ró ż in te rp re tó  

w a ć ja k o z e rw a n ie . R o k o w an ia n ę d ą  

w z n o w io n e , sk o ro  ty lk o T re n d e le n b u rg  

o trz y m a , o d p o w ie d n ie in s tru k c je z B e r ­

l in a .

A le b ia d a ty m , k tó rz y b y p ię d ź z iem i  

p o lsk ie j c h c ie li so b ie p rz y w łasz cz y ć , b ia  

d a ty m , k tó rz y b y  c h c ie li z n iw ec z y ć d u ­

c h a i l i te rę tra k ta tu , g o d z ą c w  p ra w o  

p o lsk ie d o  m o rz a , p ra w a , k tó re są p o d -  

s ta w o w y m  w a ru n k ie m  ż y c ia n a ro d u

N iem a n a  św iec ie p o tę g i, z k tó rą  n a ­

ró d p o lsk i m ó g łb y d y sk u to w a ć o p ra -  

k o lw ie k n a d an iu p o p rz ed n io p o ru sz o ­

n y m  sp raw o m  fo rm a ln e g o w o jsk o w e g o  

z w iąz k u . O k a z u je s ię b o w ie m  ż e n a ró d  

f in la d zk i je s t p rz e c iw n y  p rzy jm o w an iu  

z o b o w ią z a ń , k tó ry c h n a s tęp s tw a tru d n o  

je s t p rz ew id z ieć . Je d y n ie d z ie n n ik k o ­

m u n is ty c z n y  s ta ra  s ię  p rz e d s taw ić w r fa ł  

sz y w em  św ie tle z n a c z e n ie i c e le k o n fe ­

re n c ji . M o ż n a w ię c p o w ie d z ieć n a o g ó ł, 

ż e ty m  ra ze m  p ra sa f in lan d z k a o k a z u je  

o w ie le w ięc e j z ro zu m ien ia z a d ań i c e ­

ló w  k o n fe ren c ji n iż  p o p rz ed n io  w  p o d o b  

n y c h o k o lic zn o śc iac h .

z a g ra n ic z n y c h , k tó ry c h rz ą d y z g a d za ją  

s ię z asa d n ic zo n a p o d s ta w o w e p u n tk  

u c h w a ły p o w y ż sz e j z g ro m ad z e n ia , o ra z , 

ż e m in is tro w ie z ap ro p o n u ją sw o im  rz ą ­

d o m  u trz y m a n ie s ta łe g o i sk u te cz n e g o  

k o n tak tu  w  c e lu  ro zw in ięc ia p ra c y  L ig i  

N a ro d ó w -. K o n fe re n c ja p o s tan a w d a z w ró  
c ić u w a g ę z a in te re so w an y c h rz ą d ó w  n a  

to , ż e je s t rz e cz ą  p o ż ą d an ą , b y  b y ły  p rz y  

ję te p ro p o z y c je , z a a p ro b o w a n e p rz e z sz e  

fó w  b iu r p ra so w y c h p a ń stw  z a in te re so ­

w a n y ch  n a  o d b y te j ro k u  z e sz łeg o  w  d n .  

1 4 i 1 5 l ip c a k o n fe re n c ji w  W a rsz aw ie .  

K o n fe re n c ja z a lec a p o d ję c ie ś ro d k ó w 7 , 

m a ją c y c h n a c e lu ro z w in ię c ie k o n ta k tu  

p o m ię d z y p a ń s tw ^ am i re p re z e n to w a n em i  

n a k o n fe re n c ji o ra z w p ro w ad z e n ia u ła ­

tw ie ń  w  fo rm a ln o śc ia c h p a szp o r to w y c h .  

W re sz c ie k o n fe re n c ja z rew id o w o iła , z a ­

a p ro b o w a ła o ra z p o d p isa ła  p ro to k ó ł k o n  

w e n c ji w  sp raw ie a rb itra ż u , p rz y g o to ­

w a n y  rz ez k o n fe ren c ję .

P A R Y Ż , 1 8 . 1 . (P A T )

P o tw ie rd z a ją u rz ęd o w o w ia d o m o ść , 

ż e rz ą d  f ra n cu sk i u p o w aż n ił sw e g o  a m ­

b a sa d o ra  w  M o sk w ie  H e rb e tte ‘a  d o  p o d ­

ję c ia n a rad z so w ie ta m i w sp raw ie  

u z n a n ia d łu g ó w . H e rb e tte ro z p o c z ą ł ju ż  

n a rad y , k tó re n ie d o p ro w a d z iły d o ty c h ­

c z a s d o  ż a d n e g o  w y n ik u .

W A S Z Y N G T O N , 1 8 . 1 . P A T )

Iz b a re p re z en ta n tó w 7 u c h w a liła p rz e  

d łu ż en ie  n a d w a la ta  k o m is ji d la sp raw  
d łu g ó w 7 .

R Z Y M , 1 8 . 1 . (P A T )

W ie d e ń sk ie B iu ro K o re sp o n d e n c y jn e  

p o d a  je , ż e w e d łu g n a jn o w szy c h in fo r-  

m a c y j, p ro c e s p rz e c iw k o m o rd erc o m  

w a ch sw y c h  d o  m o rz a , a k to k o lw ie k  

o śm ie liłb y  s ię n a g in a ć tra k ta ty  p rz e c iw  

te m u s ta n ie n a ró d c a ły , p o m n y , ż e h i­

s to ry c z n a P o lsk a w te d y k u u p a d k o w i  

c h y lić s ię p o c z ę ła , k ie d y te s ta m e n tu  

W ie lk ie g o C h ro b re g o n ie p o m n a o d  m o ­

rz a o d p y c h a ć s ię p o z w o liła .

P rz y s ięg n ijm y  so b ie  w  ty m  d n iu  u ro  

c z y śc ie , ż e b łę d ó w  o jc ó w n ie p o w tó ­

rz y m y .

P ię ć  la t P o lsk a  rz ą d z i P o m o rze m . P o l­

sk a n ie ty lk o s tw o rz y ła ja k z n ic z e g o  

a d m in is trac ję , są d o w n ic tw o , a rm ję , szk o  

ły  i w szy s tk o  to , z c ze g o  sk ła d a  s ię n o  

w o ż y tn e p a ń s tw o , P o lsk a p ra cu je , a b y  

d o ró w n a ć n a jlep szy m  w z o ro m  z a c h o d ­

n ie j E u ro p y .

P o lsk a je s t fo r te cą z a c h o d n ie j k u ltu ­

ry , p rz e d m u rz em  c y w iliz a c ji . P o lsk a z d a  

ła e g z a m in , ż e rz ąd z ić s ię p o tra f i S tą d  

m o ra ln e p ra w o , ż e P o lsk a i je j n a ró d  

n ie p o z w o lą  n a  le k c e w aż e n ie g ło su  sw e ­

g o  w  a e ro p a g u  n a ro d ó w .

P o lsk a p ra c u je , P o lsk a p o s tęp u je .  

P ra c u je i p o s tę p u je P o m o rze . W o la n a ­

ro d u  u m a c n ia ć  b ę d z ie P o m o rz e m a te r ja l  

n ie  i m o ra ln ie . S ta n ie  p o lsk i p o rt w  G d y  

n i —  s ta n ą ć  m u s i. B ę d z ie f lo ta  p o lsk a  —  

b o b y ć m u s i.

Z  w ia ry  b ę d z ie w 7o la , z w o li c z y n  p o ­

w itać  m u s i.

S ą  rz e cz y , k tó re są  ta k  w ie lk ie  i sz c zy  

tn e , ż e n a ic h w sp o m n ie n ie m ilk n ą ć  

m u sz ą sp o ry i w a śn ie p o lity c z n e .

T a k ą sp ra w ą je s t n ie ty k a ln o ść g ra ­

n ic  i d o s tę p  d o  m o rza .

N ie c h to w 7ie c a ła P o lsk a , n ie c h to  

w  ie św ia t c a ły .

T o b ie P o lsk o p rz y s ię g a m y , ż e w y ­

trw am y  n a s tra ż y  —  a lb o  z g in iem y n a  

p o s te ru n k u . T o b ie P o lsk o ś lu b u je m y ,  

ż e d ro g a  d o  m o rz a c ia ła m i n a sz e m i i d u  

sz ą n a szą je s t w a ro w n a .

N ie c h  k w itn ie P o m o rz e , n ie th ż y je  

R z p lita ., je d n a , w ie lk a , c a ła , i p o w ie k i 

n ie o d d z ie ln a , n ie c h  ż y je P rz e d s taw ic ie l 

Je j M a je s ta tu  P a n  P re z y d e n t R z p lite j“ .

W ie lo ty s ięc z n a rz e sz a p o w tó rz y ła  

o k rz y k  n a c z e ść R z e c zy p o sp p lite j P o l­

sk ie j i P a n a  P rez y d en ta . W o jsk o  p re z e n -  

to w 7a ło  b ro ń  p rz y  d ź w ięk a c h  h y m n u  n a ­

ro d o w e g o . M ie jsc o w e K o ła Ś p ie w a c k ie  

z a in to n o w a ły H y m n B a łty ck i, p o c z e m  

d e le g a c je w o jsk a i k o rp o ra c y j o d m a sz e -  

ro w a ły d o p rz ep ię k n eg o i w iek o w e g o  

k o śc io ła N . P . M a rji, g d z ie o d b y ła s ię  

M sz a św 7 , i u ro cz y s te T e D e u m , o d śp ie ­

w a n e p rz ez k s . p ro b o sz cz a K o z ło w sk ie ­

g o . N a s tró j k ilk a ty s ię c z n e j rz e sz y b y ł  

w sp an ia ły i u ro cz y s ty —  św ia d c z ąc e o  

te rn , ż e s to lica i c a łe o b y w a te ls tw o P o ­

m o rz a , św ia d o m e je s t te j ro li , k tó ra  

p rz y p a d ła m u  ja k o s tra ż n ik o w i z ac h o d ­

n ic h  ru b ież y  i d o s tę p u  d o  m o rz a R z e c z y ­

p o sp o lite j P o lsk ie j.

Proces przecKoko nor- 
dercom Mntteotti’ego.

o d b ę d z ie s ię z k o ń c em  lu te g o  p rz ed  są ­

d e m  p rz y s ię g ły c h  w  R z y m ie . P rz es łu ch i-  

w 7a n y c h  b ę d z ie  o k o ło  2 0 0 św iad k ó w . P ro  

c e s p o trw a p rz e z 2 m ies iąc e , .
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Pterwsja Pomorska Wfloo MM 
l Przemysłu to GruUzMu.

O to co nam  podaje korespondent. A .

W . ze sw ego w yw iadu  z panem  dyrek to ­

rem  W ystaw y inż. W . S . B ielsk im . P an  
dyrek tor B ielsk i w  pierw szej lin ji w ska­

zał w ielką potrzebę generalnego przeg lą  

du sił ekonom icznych P om orza.

[ słuszn ie .

D ziś pięć la t dobiega jak P om orze po  

w ielow iekow ej niew oli złączone z R zecz­

pospolitą . P olską, a że fak t ten z natury  
rzeczy w yw ołał w ielk ie przeistoczenie  

polityczne i ekonom iczne, w ięc po  całym  

szeregu konferency j odbytych jeszcze 
w ubieg łym  roku  jak : w  Izbach R olni­

czych , P rzem ysłow o - H andlow ych i 
R zem ieśln iczych , oraz w Z w iązkach i 

S tow arzyszen iach Z aw odow ych , m iaro ­

dajne czynnik i pom ors. uznały  zą w ska ­
zane i pożyteczne w  roku 1925 U rządzić  

P om orską W ystaw ę w  G rudziądzu , któ-  

raby  dała pew ny  obraz  w ytw órczości ro i 
nictw a przem ysłu i rzem iosł na P om o ­

rzu i dała św iadectw o  w ydatnym  w ysił­

kom m iejscow ego spo łeczeństw a. Z m ia­
na gran ic politycznych  P om orza spow o ­
dow ała gruntow ną zm ianę konjunktur 

ekonom icznych i P om orze zm uszone jest 

szukać now ych  rynków  zbytu dla sw ych  
produktów , gdyż daw ne przestały m ieć  

dla niego znaczen ie . Ś m iało rzec m ożna, 

iż P om orze jest najm niej w  P olsce zna ­

ną dzieln icą. W ystaw a w ięc P om orska  

w  pierw szym  rzędzie m ieć będzie za za ­

danie zaznajom ić z P om orzem  najszer­

sze koła spo łeczeństw a polsk iego , a za ­

gran icy pokazać co do niej eksportow ać  

m oże.
K om itet P ierw szej P om orsk iej W y ­

staw y R oln ictw a i P rzem ysłu w zrozu ­
m ieniu ciążącego na nim zadania i li­

cząc się z obecnym  niepom yślnym sta ­

nem rynku pien iężnego przystąp ił do  

planow ej organ izacji W ystaw y, pow ołu ­

jąc do w spółpracy najszersze koła spo ­

łeczeństw a pom orsk iego . A jak zrozu­

m ieć ściśle w spółpracę i poparcie w  W y ­

staw ie?
P oparcie W ystaw y przez ro ln ictw o, 

przem ysł i rzem iosła pom orsk ie w yrazić  

się m usi w  2-ch zasadniczych czynach:

W e w spółdziałan iu z K om itetem  przy  

finansow aniu przedsięw zięcia i w  in ten-  
syw nem  w szechstronnem  obesłan iu W y ­

staw y. T e dw a w arunki m ogą jedynie  

W ystąp ię  zapew nić je j rozm iar i okaza ­
łość, jak rów nież w ykazać pełny obraz  
stanu  ekonom icznego i w arunków  rozw o  

ju P om orza.

K om itet W ystaw y pew ny jest tego  

poparcia to też prace jego przygotow aw  

cze są już w  pełnym  biegu .QPONMLKJIHGFEDCBA
(A . W .)

1-zlrtńrti
P ojaw iły się w  obiegu fałszyw e bile­

ty zdaw kow e w artości 1 zło ty z datą  

28 . lu tego 1919 r.
F alsyfikaty w ykonane są na papierze  

zw yczajnym , hibu lastym  o odcien iu  brud  

no- białym ; kolory farb w ystępują sza­
re , podczas gdy kolory biletu au ten tycz­

nego są fio letow e, tło różow e ze sty lizo ­

w anych liści po obu stronach biletu zu ­

pełn ie niew idoczne.
N um eracja , liczby i litery serji, oraz  

podpisy odm ienne, uzupełn ione ręczn ie  

czarnym  tuszem .

w ej"; 5) w olne głosy i w niosk i. Z po ­

w odu w ażnych spraw  przybycie człon ­

ków w olnych od służby konieczne. U - 

chw ały w alnego zebran ia  będą obow iązu  

jące dla w szystk ich  członków . Z arząd ,

M ptóersW stany nn
cudem  ocalony od  katastro fy . T rzydzieści godzin  
w alk i om dlew ającej ze znużenia załog i z rozsza­

la łym oceanem .
N a O ceanie A tlan tyck im  w zdłuż w y ­

brzeży francusk ich , hiszpańsk ich i an ­
gielsk ich , trw a od dnia 26 listopada do  

te j pory

n ieu sta n n a b u rza
która zm ien ia się chw ilam i w  orkan , za ­
grażający nadbrzeżnym okolicom . S kut 

kiem  -te j długotrw ałej burzy m niejsze  
okręty nie odw ażają się opuścić portów , 

w ielk ie zaś parow ce, dzięk i sw ej m ocnej 
konstrukcji z trudem  ty lko przebyw ają  

przestrzeń szalejących fal i w iatrów .

P rzed tygodniem zm ierzał do brze­
gów F rancji parow iec transportow y  
„D ahom ey“ , w iozący < 2 kolon ji ładunek  

korzen i oraz 40 podróżnych .

O koło godziny 11 rano  8 styczn ia sta

w yładow ali narzędzia i brakujące części 
Ś teru i po półgodzinnej robocie ,,D aho- 
m ey “ m ógł już opanow ać sy tuację .

B y ła to o sta tn ia  ch w ila , 
gdyż nadw yrężone m aszyny odm ów iły  

posłuszeństw a. Z dołano jednak um oco ­
w ać uszkodzony statek na linach i po ­

w lec go w  kierunku portu . W alka, z sza ­
le jącym żyw io łem trw ała 30 godzin

S koro  przybito  do lądu , zajęto się za ­
łogą i podróżnym i.

Z załog i jeden ty lko kapitan trzym ał 
się na nogach , reszta zaS leżała bez ru ­

chu; z pow odu w ycieńczen ia fizycznego  

i nerw ow ego. P odróżni znajdow ali się  
rów nież w opłakanym  stan ie . M usiano  
w ysadzić ich na ląd  i

Kawiarnia i Restauracja

Pomorzanka
Toruń, ul. Szeroka nr. 20 

poleca  

wyśmienite obiady z 4-ch dań 
w  cen ie.ód  1  zł. 25  gr. od  godz. 12-ej do 16-ej 

Paszteciki, bulion, ciepłe I zimne potrawy 
o każdej porze dnia. Ciastka własn.wyrobu

T E A T R  M IE J S K I.

D ziś przedstaw ien ie zaw ieszone, od  
ju tra zaś rozpoczyna się ,,tan i tydzień"  

(30 proc, zn iżk i cen), repertuar którego  
przedstaw ia się następu jąco - w to rek  
„ C n o tliw a Z u za n n a " (w y st. O . O rleń - 
sk ie j) , śro d a : „ M a łżeń stw o F red en y "  
(O rleń sk a ) czw artek ostatn i raz „ C n o ­

t liw a Z u za n n a  (O rleń sk a ), p ią tek  prein je  
ra pełnej sw ojsk iego hum oru sty low ej 
kom edji M ich a ła  B a łu ck ieg o „ G ęsi i g ą ­

sk i" , sobota ostatn i raz „ M a łżeń stw o  

F red en y "  (O r leń sk a ).
T ak w ięc tan i tydzień zapow iada się  

niezm iern ie in teresu jąco , łącząc dw ie  
atrakcje; prem jerę nieznanej w naszein  

m ieście kom edji polsk iej i zarazem  po ­

żegnalne w ystępy znakom itej artystk i 
O lg i O rleń sk ie j, która trzem a różnorod- 
nem i kreacjam i: „C zardasza", ,.F rede- 
ny" i „Z uzanny" zdobyła  sob ie tak w iel­
ką sym patję i popularność w śród na ­

szych m elom anów , zapełn iających zaw ­
sze salę na w ystępach te j św ietnej ar­
tystk i

W  prem jerze „ G ęsi i g ą sk i" , która to  

sztuka otrzym ała całkow icie now ą szatę  
kostjum ow ą z epoki naszych babek i 

dziadków , udział w ezm ą pp . W rześn ió w  
sk a , B o ru ck a , L is ick a , N ettó w n a , Z a ­

rem b in a , L o d z iń sk a i W iesła w sk a , W i­

śn iew sk i, D ą b ro w sk i, L en k , T a ta rk ie ­
w icz , J e j  d e , P a w ło w sk i i A rn o ld t.

R eżyseru je p . L en k .

Z G O N  N A  Z A B A W IE .

L U B IC Z , (pow . T oruń) 18 . 1 .

Z pow odu uroczystości 5-cio le tn iej 

roczn icy objęcia P om orza przez P olskę, 

odbyła, się w czoraj w L ubicza na sali 

restauracji p . T obra, zabaw a taneczna, 
—  G dy goście nad ranem opuszczali 

salę, zauw ażyli siedzącego na uboczu  
starszego człow ieka, nie dającego  znaku  

życia. P ow ód nagłej śm ierci nieznany , 

jednakow oż m ożna przypuszczać, że  

osoba ta została dotkn ięta udarem  ser­
ca. P o przejrzen iu dokum entów  zdołano  

stw ierdzić , że zm arłym jest Józef D ą­
brow ski z G rem bocina. p . T oruń , w do ­

w iec liczący 62 la t. W ypadkiem  tym  za ­
ję ła się niezw łoczn ie policja .

C o g ra in  w  T en trze?
D ziś.

T ea tr za m k n ię ty .

Ju tro .
„ C n o tliw a Z u za n n a " .

C R I S T A L  
D z Im  

„ Z m o rto w c lw sta n te P o lsk i"  
(p ierw szy film  z cyklu film ów p . t :

P o d ró ż p o O d ro d zo n e j P o lsce ). 

Seria I.: „Wielkie Księstwo Poznańskie**

P A L A C E

NiiBiró! Miii 
w span 'aty dram at w 8-m iu  ak tach , w ro li 

głów nej urocza gw iazda ekranu  
L E E  P A R R Y  i je j partner O la f  F io rd

„ C  0  R  S  0 “
D ziś

C zarna M aska
N adzw yczaj sensacy jny dram at  

w 6 ak tach . W  ro li głów nej 
R Y S Z A R D T A L M A D G E

cje nadbrzeżne otrzym ały isk row ą de ­
peszę w ołającą o ratunek . „D ahom ey"  

znajdow ał się w  odleg łości 20 m il m or­
sk ich od brzegu, nie m ógł jednak prze­
być tak kró tkiej drogi albow iem

p o rw a ł g o  cy k lo n  
siln iejszy od steru i m aszyn .

N a tak ie w ołan ie opuściły natych ­
m iast port dw a w artow nicze statk i. L ecz  
pom oc ich okazała się złudną

P od  naporem  fali pękł ster i transpor 

tow iec pędził bez m ożności kierow ania 
jego bieg iem

n a  n a d b rzeżn e ra fy .

P o nadludzkich trudach udało się  
załodze ratow niczego okrętu upiąć  
uszkodzony statek na potężnych linach  

sporządzonych z dru tu stalow ego. L ecz  

w obec orkanu liny okazały się kruchą  
nitką.

P o  kilku m inutach pękły i statek  
znow u zdany został na łaskę w iatru .

Z aalarm ow ane w ołaniem  ukazyw ać  

się poczęły na horyzoncie inne łodzie ra . 
tow nicze, lecz w  obaw ie o w łasne bez ­
pieczeństw o, ogran iczy ły się do śledze­
nia losów

n ie szczęś liw eg o  s ta tk u .
W icher zam iast uciszać się , dął 

z w zm agającą się siłą . W  odleg łości kil­
ku m il m orsk ich znajdow ała się podw o ­

dna rafa i w prost na nią pędził „D aho­
m ey". N ie w iele było czasu do strace ­
nia. N araz w siad ł do łodzi m otorow ej 
podoficer francusk i z trzem a m arynarza  
m i. C zyn  ten  uw ażali w szyscy  za szaleń ­
stw o i z zapartym  oddechem  śledzili po ­
ruszen ia m ałej łup iny  w śród gigan tycz ­
nych fal.

C hodziło o założen ie zapasow ego ste ­
ru . B ohatersk im  szaleńcem  był

m o n ter o k ręto w y

w raz z sw ym i pom ocnikam i. D otarli,

o d w ieźć d o szp ita la .

M iędzy podróżnym i znajdow ał się le ­
karz, arab z kolon ji francusk iej. Z nie-  
zw ykłem pośw ięcen iem do ostatn iej  

chw ili pełn ił on służbę sam ary tańską, 

w reszcie zw aliło gojaa ziem ię uderzen ie  
o bok okrętu . U pauT

i z ła m a ł p ra w ą  ręk ę .

M im o to sp ieszy ł jeszcze chorym z po- 

m ocę przez 10 godzin . P okrzep iał na du ­
chu i dodaw ał odw agi.

B A C Z N O Ś Ć M A S Z Y N IŚ C I K O L E J O W I.

R oczne w alne zebran ie Z w iązku Z a  
w odow ego  M aszynistów K olejow ych w  

P olsce „K oło T oruń" odbędzie się w  śro ­
dę, dnia  21 . styczn ia b . r. o  godz. 15-ej w  

lokalu ,.D om  P olsk i" w  P odgórzu . P o ­
rządek obrad następu jący: 1) przeczy ta ­
nie pro tokółu ; 2) spraw ozdanie zarządu  
z rocznej działalności; 3) w ybór zarządu; 
4) uzupełn ien ie statu tu  „K asy P ogrzebo-

R o b o tn icy !
D aliście się porw ać do ubolew ania god ­

nego czynu , do strejku , niew yczerpaw szy zu ­
pełn ie środków  praw nych , do W aszej dyspo ­
zycji będących , które W asze położen ie m a ­
teria lne m ogły popraw ie.

M agistrat na podstaw ie uchw ały R ady  
M iejsk iej zajm uje się popraw ą bytu W aszego , 
a zw łoka w  załatw ien iu pow stała nie z jego  
w iny , w  każdym  jednak w ypadku dotychczas 
M agistrat starał się  słusznym  W aszym  żądaniom  
iść na rękę.

P oniew aż rozpoczęliście strajk  nielegaln ie, 
dlatego w zyw am W as do pow rotu do pracy  
zaznaczając, że załatw ien ie spraw y w ynagro ­
dzenia W aszego będzie przedm io tem obrad  
najb liższego posiedzen ia M agistratu .

R obotn ików m iejsk ich , którzy do strajku  
się nie przy łączy li, w zyw ani do dalszego w y ­
trw ania na tym  stanow isku .

T oruń , dnia 17 .styczn ia 1925 r.

P rezydent m iasta

B o lt

w ind

P oczątek o godz. pół do 5

K ino „O rzeł* V ariete
G ru d z ią d z , ul. W ybick iego 19

O d 8  s ty czn ia  1 9 2 5

Q uo V adis?
w edług nieśtn  e te lnego dzieła

H . S ien k iew icza .

lanrnnnnia rallL DrB[ZJs^ci
UyluUEIIlQDriikmMtomPittfU

» Mowę 

iitti ra- 

M8, ffleskie 
n a jszy b cie j  

czyści chem iczn ie  

Farbiarnia Patowa 
Pralnia ttaira 

..BfiRWr 
;*w łaśc.

S . K A ŁA M A JS K I

Z lecen ia  przy jm uje:

nałanajilii
O ddział .B A R W A 4

Tornń, Ma 2f

M l
N a ju p o rezy ^ szy

BOL GŁOWY 
usuw ają  
proszk i 

dla doro ­
słych  

„i tejnl- 
tlem“ 
w yrobu

ap tek i  A . G ąseckiego  w  W ar­
szaw ie. —  Ś przedają ap tek i.

W  poniedziałek,  dn . 12  bm . 

aM „W 
(b rązow a suczka). —  O dpro ­
w adzić za w ynagrodzeniem  
do  kancelarji T eatru M iejsk .

H em orojdy
C zopki hem oro jdalne  A . G ą ­
seck iego znane  daw niej pod  

nazw ą  

„V aricoT *  
u u  w -?  ją  ból, pieczen ia , 
krw aw ien ia, sw ędzenia  
zm niejszają guzy  (ży la­
ki) Ż ądać w  ap tekach .

Riitiiiij 
iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii! 

tzylti i firiilt! 

suknie i kostiumy | 

farbiarnia Parowai 
Pralnia tiiemimia I

„BAW
itt. S. KałamajsH I

Z lecen ia  przy jm uje: ■ 

iMiil 

mini 

Toruń, Szeroka nr.2l|
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